
TelefonfKs 11. Dodatek bezpłatny „Naaz Tygodnik* Cena 25 groszy.

G a z e t a  N o w s k a
Abonament miesięczny w ekspedycji 90 groszy» 
z opłatą pocztową 98 groszy. W razie wypadków, 
spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie 
lub tern podobnych nie przewidzianych okoliczności, 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa domagać się 
niedostarczonych numerów lub odszkodowania,

.... .......................................................................................................... .............................. i ■ —  J!» ""' . . ' MIBCBBJSŁ

Od ogłoszeń pobiera się za 1-łam. wiersz 15 groszy. 
Reklamy przed dziełem ogłoszeń wiersz 35 groszy, — 
„Gazeta Nowska” wychodzi 1 raz tygodniowo a miano-» 
wicie w piątek. — Wydawca, drukiem i nakładem 
Władysława Wesołowskiego w Nowem (Pomorze), 
Prenumerata płatna zgóry.Ogłoszenia płatne natychm. 
Za redakcję odpow. Władysław Wesołowski, Nowe.

Nr. 24. N o w e ,  sobota 14 czerwca 1930 r. Rok VII.

Międzynarodowe 
porozumienie gospodarcze.

(Na marginesie ostatniej pracy 
Hipolita Gliwica).

„Ruch kartelizaoji międzynarodowej żłobi 
sobie głębokie koryto w życiu gospodarczem 
świata, a przedewszyetkiem w europejskich 
stosunkaoh ekonomicznych, które na falach 
rozbudzonych tendencyj dośrodkowych dążą 
coraz bardziej świadomie do stabilizacji i kon
solidacji. Ruch ten, zapoznawany przed wojną 
przez czołowych nawet ekonomistów, spopula
ryzowano wydatnie obecnie“.

Te uwagi czytamy w jednym z rozdzia
łów wydanej ostatnio pracy znanego ekono
misty i działacza gospodarczego b. ministra 
Hipolita Gliwica, poświęconej międzynarodowym 
porozumieniom producentów, a uzasadniają 
one w pełni wysiłek autora w kierunku spo
pularyzowania tematu, który na Zachodzie ma 
bardzo bogatą i wszechstronną literaturę' 
Jakkolwiek wspomniana praca w lwiej swej 
ozęści ma charakter informacyjny, to jednak 
poglądy p. Gliwica na poszczególne kwest je 
dotyczące kartelizaoji międzynarodowej, jako 
poohodzące od autora, zajmującego się od wielu 
lat tą sprawą, której poświęcił zresztą szereg 
cennych prac, na specjalną zasługują uwa
gę. Pozwalają one nam bowiem na krytyczną 
ocenę zjawiska gospodarczego, znajdującego 
się w pewnym procesie rozwojowym.

Jak wynika z wywodów p. Gliwica, mię
dzynarodowe porozumienie gospodarcze mu
siało przedewszystkiem powstać jako wynik 
porozumienia oddzielnych przedtem konku
rencyjnych, położonych w różnych krajach 
przedsiębiorstw przemysłowych wszelakiego 
typu, które jako cel stawiają sobie czasem 
ściślejsze, czasem luźniejsze co do formy, 
lecz trwałe, co do czasu egzystencji zjednocze
nie wysiłków, celem opanowania już nie kra
jowego, lecz światowego rynku danej branży. 
Rozumie się samo przez się, że o dojściu do 
porozumienia decyduje charakter artykułu 
(nie każdy bowiem artykuł nadaje się do kar- 
telizacji), a trudności tworzenia zrzeszeń mię
dzynarodowych leżą w dużej mierze nie w sferze 
ściśle ekonomicznej, a tak trudnej do opano
wania sferze psychologicznej. Bardzo silne, 
powiada p. Gliwic, musi być przeświadczenie 
o konieczności konsolidacji, niezmiernie głę
bokie poczucie wspólnego interesu, świadomość 
zaś wyższości kooperacji nad konkurencją do
prowadzona do potężnego napięcia, by nietylko 
skupić, lecz w jednym zespole utrzymać róż
norodne, często organicznie wrogie sobie 
części składowe poróżnienia międzynarodowego, 
przyczem przy finalizowaniu zrzeszenia mię
dzynarodowego jeszcze większą rolę od wyboru 
odpowiedniej chwili gra stopień zorganizowania 
danego przemysłu w każdym z wchodzących 
w grę krajów.

Przechodząc do szczegółowych studjów nad 
organizacjami tego typu, autor daje nam 
przedewszystkiem historyczny zarys zrzeszeń 
producentów doby przedwojennej. W wieku XIX 
widzimy pewne sporadyczne objawy w dzie
dzinie kartelizaoji międzynarodowej, która jako 
zjawisko powszechne datuje się dopiero od po
czątku obecnego stulecia. Przerwany przez 
wojnę proces kartelizaoji wzmógł się natych
miast po ukończeniu wojny i idzie nieprzer
wanie. Autor w sposób bardzo ciekawy przed
stawia nam na przykładach kartele ramowe 
(stal, cynk), syndykaty międzynarodowe (rury,

miedź, glin, magnezyt, sole potasowe, lampki 
elektryczne, sztuczny jedwab, aksamit i plusz), 
trusty (nikiel, zapałki, margaryna i wytwory 
tłuszczone).

Wobec rozwijającego się w szybkiem 
tempie procesu kartelizacji międzynarodowej, 
sprawy z procesem tym wiązane weszły w or
bitę wpływów Ligi Narodów, która poświęca 
im bardzo wiele uwagi. Zastanawiając sie nad 
tem, czy i co Liga Narodów w dziedzinie 
kartelizacji międzynarodowej uczynić jest 
w stanie, autor nie dochodzi do żadnych kon
kretnych wniosków, albowiem „zjawisko to 
jest uwarunkowane przyczynami, których nie
podobna ani zmienić, ani zmodyfikować“. „To 
czem jednak odnośna sekcja sekretarjatu Ligi 
winna się zająć bezzwłocznie, sprowadza się do 
głębszych i wszechstronniejszych, niż dotych
czas, studjów nad interesującem coraz żywiej 
świat zjawiskiem“.

Przystępując do oceny zjawiska, autor 
stwierdza m. in., że : 1. kartele międzynarodo
we, oddająe wszelkie możliwe decyzje pod a r
bitraż, na który zgóry kontrahenci się zga
dzają, stają się jednym z najpoważniejszych 
protagonistów koncyljaeji i arbitrażu, tej naj
bardziej postępowej formy rozstrzygania wszel
kich zatargów; 2. mają doniosły wpływ na
proces racjonalizacji produkcji (ulepszenie or
ganizacji i podwyższenie wydajności, uporząd
kowanie aparatu handlowego), a w szczegól
ności pozwalają na wymianę w ramach mię
dzynarodowych nietylko patentów, lecz i do
świadczenia kierowników poszczególnych or- 
ganizacyj, fabryk i zakładów, znajdujących się 
w różnych krajach ; 3. kartelizacja wprawdzie, 
jak wszelka modernizacja, symplifikacja, racjo
nalizacja, pociąga za sobą zwolnienie wielu 
pracowników, jednak jest to przejściowy objaw 
naturalnego postępu gospodarczego, któremu 
niepodobna przeciwdziałać. Jeżeli zaś nawet 
zrzeszenie w momencie swego powstawania 
usuwa pewną liczbę pracowników, to pozosta
łym zapewnia bezsprzecznie stalszą gpracę, 
trwalszy zarobek, lepsze jntro. 4. Kartel mię
dzynarodowy nie może z kraju o polityce 
protekcyjnej uczynić kraju hołdującego zasa
dom wolno-handlowym, ale w krajach wolno- 
handlowyoh ze skutkiem zastępuje ochronę 
celną. 5. Syndykat międzynarodowy może 
wpływać i wpływa na rozwój i uszlachetnienie 
narodowej wytwórczości.

Rozważając pro i contra, p. Gliwic zazna
cza, że ostatecznego sądu o kartelach między
narodowych nie zdołano jeszcze powszechnie 
ustalić chociażby ze względu na małą stosun
kowo ich liczbę, na świeżość tego zjawiska 
i na trudny dostęp do odpowiednich doku
mentów. Do charakterystycznych cech dodat
nich należy obok wyżej wymienionych usu
nięcie kosztownego dla gospodarki indywidu
alnej a szkodliwego dla gospodarki narodowe 
dumpingu — do stron zaś ujemnych znacznie 
większa, niż w kartelach wewnętrznych, nie- 
trwałość.

Kartele międzynarodowe, stanowiące zda
niem autora największy, jak dotychczas, prze
jaw światowej solidarności gospodarczej, daj î 
dość uchwytną i realną rękojmię pokoju. „Nie 
zbiorowe traktaty  i wielostronne układy rządów 
doprowadzą do zbliżenia ekonomicznego naro
dów, lecz naturalne tendencje odruchowe cało
kształtu życia gospodarczego, krystalizującego 
się na coraz szerszej płaszczyźnie międzynaro
dowej, a opartego na zdrowych zasadach in
dywidualnej inicjatywy“ — temi uwagami 
kończy p. Gliwic swą pracę.

Stk.

Dot. rozporządzenia Wojewody Pomorskiego 
w sprawie ostrego kucia koni.

Na podstawie artykułu 108 ustęp p. 1 a Rozp. 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 19 stycznia 1928 
r. o organizacji i zakresie działania władz admini
stracji ogólnej [Dz. Ust. R. P. nr. 11 poz. 86), art. 3 
ustawy o przepisach porządkowych na drogach pu- 
jlicznych z dnia 7 października 1921 [Dz. Ust. R. P. 
Nr. 89, 656) oraz § 3 Rozporządzenia Ministra Ro- 
jót Publicznych i Ministra Spraw Wewn. z dnia 26. 
czerwca 1924 r. (Dz Ust. R. P. nr. 61 poz. 611) 
rozporządzam w wykonaniu art. 5 ustawy z dnia 5. 
października 1921 r. i §§ 4 i 33 rozp. z dnia 26. 
czerwca 1924 r. na obszar Województwa Pomor
skiego co następuje:

§ 1.
W czasie od 1 kwietnia do 15 listopada każde

go roku zabrania się używania na drogach publicz
nych z twardą nawierzchnią podków z wystającemi 
ostremi częściami.

§ 2\Przepis § 1 nie odnosi się do używania na dro
gach publicznych z twardą nawierzchnią podków 
pantoflowych lub podków z wykuwanemi tępemi ha- 
celami, albo również z tępemi zębcami, przyczem 
wysokość haceli i zębców nie powinna przekraczać 
grubość podkowy tak na przednich jak i na tylnych 
nogach.

§ 3.
Winni naruszenia przepisów niniejszego rozp. 

ulegną zgodnie z art. 21 ustawy z dnia 1 paździer
nika 1921 r. o przepisach porządkowych na dro
gach publicznych w brzmieniu art. 1 rozp. Prezydenta 
Rzeczypospolitej z dnia 14 lutego 1928 r. [Dz. Ust. 
R. P. nr. 18 poz. 151) karze grzywny do 1000 zł, 
lub aresztu do 6 tygodni, lub obu tym karom łącznie.

§ 4.
Rozporządzenie niniejsze nie dotyczy ostrego 

kucia koni wojskowych.
§ 5.

Rozporządzenie niniejsze wchodzi w życie z 
dniem ogłoszenia w Pomorskim Dzienniku Woje
wódzkim.

Toruń, dnia 8 sierpnia 1929 r.
WOJEWODA POMORSKI 

w z. (—) Dr. Seidlitz.

Powyższe rozporządzenie podaję do wiadomości 
i ścisłego przestrzegania.

Nowe, dnia 6 6. 1930 r.
Burmistrz.

W środę, dnia 11-go b. m. o godz. 12” 
w poł. zasnął nagle na udar serca długo- 
letni i sumienny pracownik tut. Magistratu

Lek. Wet.

Ernest Arndt
przeżywszy

Niechaj Mu ziemia będzie lekką

Cześć Jego pamięci

Nowe, dnia 11 czerwca 1930 r.

Jabłoński
burmistrz.

Pogrzeb odbędzie się w Nowem w 
niedzielę, dnia 15 czerwca b. r. o godz. 3 
po poł. z kostnicy ewang. cmentarza.



Bilans
Komunalnej Kasy Oszczędności miasta Nowego w Nowem

na dzień 31-go grudnia 1929 r.
Stan czynny Stan bierny

- ---------  ' --—---------------- ------ zl *rr Ml

1 Kasa (g o tó w k a )............................................................ 2.504 30 1 Fundusz r e z e rw o w y ................................................... 9.936 ——

2 Papiery wartościowe własne . . . . . 2 Inne rezerwy * ........................................... 14.597 18

a) p a ń s t w o w e ..................................  473,— 473 — 3 Wkłady instytucji państwowych . . . . . 6.649 90

3 Pożyczki na skrypty d ł u ż n e .................................. 46.146 02 4 Wkłady osób fizycznych . • • • • • 59.402 88

4 Pożyczki h ip o te c z n e ................................................... 5 Czvstv ..................................................................... . 1.355 61

a) na nieruchomości miejskie , . 24.131,88

b) na nieruchomości ziemskie . . 18.686,37 42.818 25

Razem , 91,941 57 Razem . 91.941 57

Rachtuneli Sltrałt i zysków
na dzień 31-go grudnia 1929 r.

1 Procenty i prowizje zapłacone i dopisane . 3.908 06 Procenty i prowizje otrzymane . . . .  * 10.487 03

2 Koszty ad m in is trac ji.................................................... Inne 42 —

3 a) osobow e...........................................  2.745,—

4 b) r z e c z o w e ................................... 1.720,80 4.465 80

5 Podatki i opłaty skarbowe . . . . . 799 56

6 Czysty zysk ...................................................................... 1.355 61

Razem , 10.529 03 Razem . . 10.529 03

NOWE ,  dnia 14-go marca 1930 ri

Rada Kasy:
(—) W. Jażdżewski. (—) Wesołowski. (—) P. Szczukowski. (—) Fr. Schwarz.

Zarząd Kasy:
(—) Jabłoński. (—) Frydrychowski. (—) Ratajczak.

ŚRODKI OPAŁOWE GOSPODARSTW 
DOMOWYCH W STANACH ZJEDNOCZONYCH.

Na terenie Stanów Zjednoczonych Ameryki 
Północnej znajduje się około 28 milionów gospodar
stw. Na gazie gotuje się w 12,9 mili. gospodarstw, 
na węglu i drzewie — w 8,3 milj, na oieju — w 6 
mili., zaś na prądzie elektrycznym tylko w 590 ty
siącach gospodarstw. Z pośród blisko 13 miljonów 
gospodarstw, które korzystają z kuchen gazowych, 
bardzo znaczna ilość korzysta z gazu ziemnego,

MALUCZKO, MALUCZKO — A NASZE NOGI 
DOJDĄ DO CHIŃSKIEGO IDEAŁU.

Związek amerykańskich fabrykantów obuwia 
stwierdził, że popyt na duże numery butów zmniej
sza się coraz bardziej, tak że fabrykuje się je obe
cnie tylko w minimalnych ilościach, z czego wnio
sek, że wogóle stopy ludzkie maleją. Fabrykanci 
przypisują to zjawisko rozpowszechniającemu się 
coraz bardziej zwyczajowi używania samochodu 
i wogóle szybkiemu tempu życia, które nie pozwala 
ludziom na chodzenie. Obliczają oni, że dziś pieszo 
chodzi zaledwie 1/4 ludzi w porównaniu z czasami 
przedwojennymi. Jeśli tak dalej pójdzie, to ideału 
chińskiej kobiety — drobnej stopy — szukać trzeba 
będzie nie w Chinach, lecz w Ameryce lub Europie.

5 mórg łąki
I. i II. cięcie do wydzierżawienia.

P. Kiass, mistrz rzeźnicki.

Dziś o godzinie 8-mej rano zasnął 
w Bogu, kilkakrotnie opatrzony Sakra~ 
mentami św., nasz najdroższy brat, wujek 
i szwagier

ś. p.

Antoni Odrowski
w 71 roku życia,•ojczem donoszą krewnym 
i znajomym i i i  iŚi

w ciężkim smutku pogrążone

Siostry i bracia.
Nowe-Wybudowanie,

dnia 10-go czerwca 1930 r.

Eksportacja zwłok do kościoła para
fialnego w Nowem odbędzie się w sobotę, 
dnia 14-go b. m. o godzinie 8ł® rano, na
stępnie nabożeństwo żałobne i pogrzeb.

Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

Odezwa.
Z okazji procesji w dniu Bożego Ciała, to je*t 

w czwartek, dnia 19 czerwca 1930 r. proszę usilnie 
wszystkich obywateli miasta o udekorowanie domów, 
przedewszystkiem okień i wywieszenie chorągwi, 
a mianowicie ul. Gdańska, Rynek, Grudziądzka, 
Sądowa, Kościuszki i Plac św. Rocha.

Nowe, dnia 4 czerwca 1930 r.
Jabłoński
burmistrz.

Ochotnicza Straż Pożarna
Nowe

urządza w niedzielę, dnia 15-go czerwca 1930 r.

WYCIECZKĘ
do parowy obok dominjałnej cegielni, połączoną 
z rozmaitemi urozmaieeniami i wyborowym bufetem.

Wymarsz z Placu Zamkowego o godzinie 13,30 
z orkiestrą przez miasto. Powrót z pochodniami 
o godzinie 21,30.

Strażakom życzliwych obywateli z rodzinami 
uprzejmie zaprasza

Zarząd.

Ubrania męskie kamgarnowe już od 65,— zł, granat i kolorowe. — Płaszcze Trenszkot. — Rękawiczki, skarpety, bieliznę i galanterię.
Czapki męskie po 2,75, 3,75 zł. — Czapki Yacht Club z dobrego granatowego sukna po 3,50, 4,50, 5,50 zł.

Kapelusze męskie po 6,50, 8,50, 12,—, 15,— zł. — Płaszcze gumowe jak i wszelkiego rodzaju obuwie Pepege po cenach fabrycznych’
m  m  i________ __

Telefon 15 W. fJJDtllWSKlI. Rynek 25
Największy wybór skarpetek, rękawiczek i krawatów.

IPolecsim. "̂7- ogromnym -wyborze:



HASZ DODATEK ILUSTROOAH9
N IE D Z IE L A , 15 C Z E R W C A  1 9 3 0  r.

Z Konkursów hippicznych w Warszawie. P.Zofja ChodKiewiczówna na przeszAoizie.



S. p. kardynał Luęon, zmarł w Reims.
W ostatnim dniu swego objazdu był P. Prezydent gościem hr. M. Potockich

w Jabłonnie.

3. p. arcybiskup anglikańską lord Da- 
widson, zmarł w Cantebury.

Zwalanie soboru prawosławnego. Metropolita Dyonizy i przedstawiciele 
rządu na uroczystem nabożeństwie w cerkwi w Warszawie na Pradze.

Ś. p. biskup Marjan Ryxf 
pasterz djecezji sando~ 
mierskiej, zmarł w Kra

kowie.
togrzeb w l czewie ofiary prowokacji niemieckiej, 

ś. p. komisarza Liśkiewicza.

Popisy p. Kunau*a, akrobaty o żelaznych muskułach i nerwach na samolocie podczas „Tygodnia Lotniczego'* w Warszawie.

Ożywiony ruch przewozowy na Wiśle. Fragment ze stawu w Łazienkach Królewskich w Warszawie.



Zjazd burmistrzów woj. pomorskiego. Gdynia 31 maja 1930 r. Polski statek transatlantycki „Pułaski“, który zawinął z wycieczką amery
kańską do portu gdyńskiego.

Odtworzenie bitwy 
francusko-angiel

skiej pod Detting- 
ton w angielskim 
obozie wojskowym 

w Aldershot.

Odjazd z Londynu 
angielskiej piel

grzymki do Lour
des.

W kuźni szkoły rzemieślniczej w Olkuszu. Rzut dyskiem na zawodach pań.

Cztery modele pięknych sukien letnich perkalikowych, demonstrowanych przez panie z towarzystwa na Balu Koła Polek w Warszawie.



ZbQia już „na chłopa“ wysokie.

Siesta w cienia żyta.

Maszyna do szycia słała się niezbędną w całym świecie. Zdjęcie 
przedstawia nam arabkę, szyjącą na maszynie.

Na spokojniejszych ulicach Nowego Yorku usta
wiono ogromne skrzynie z wodą, u) których 

orzeźwia się dziatwa, zmęczona upałem. Słynna artystka filmowa Ossi Oswalda na waka
cjach. Nad polskiem morzem.

Mały dyplomata. Kokietka.

Sp. Akc, Zakł. Graf. „Drukarnia Polska”, Warszawa, Szpitalna 12.


